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Poniedziałek. 


Jutro w Kościele parafjalnym Śgo KnzyżA, obcho- 
dzoną będzie z Odpustem, uroczystość S. FeLicyssyMY 
Panny i Męczenniczki, której Relikwje znajduią się 
w tymże Kościele. : 

Wezoraj w Kościele Archi-Katedralnym Sgo JANA, 
w czasie Summy, licznie zebrani Artyści, wykonali mu- 
zykę Wielkiej Mszy Wojc: Słoczyńskiego, Graduale 
tegoż, Ofertorjum W/erdego; do wykonania tej mu- 
zyki nałeżeli pierwsi Artyści Orkiestry Teatru. Na 
rannem Nabożeństwie w Kaplicy Archi-Konfraternji 
Literackiej, wykonano w śpiewie przy tow: organ: i 
puzanu, muzykę Mszy in F. w pols: ięzyku E/snera.-— 
W Kościele XX. fugustjanów, w czasie Summy, wy- 
konano muzyki Hajdena, Damsego i Elsnera. 

Wczoraj w zamku u J00. Xięztwa NAmIESTNIKO- 
„ STWA, był wieczór tańcuiący, na którym znajdowały 
się licznie zebrane znakomite Osoby. 

Upominek Ojca dla dobrych Dzieci, tom 2gi, 
kończący dział 1. dzieła zamierzonego, wyszedł z dru- 
ku, i sprzedaie się w Księgarniach Warszawskich i na 
prowincji po zł. 6. Prenumerata na Urzędach i Sta- 
cjach pocztowych, pozostale po zł. 5 za tom każdy. 
Przy tomie 2gim, składaiącym się z 352 stron:, znaj- 
Quie się ll tablic rycin z 44 figurami, między które- 
mi iest siedm tablic kolorowanych. Panieważ do tomu 
3go (Dz: Il.) zemierzyłem dołączyć listę młodych mo- 
R Czytelników, którym powinnoby być przyicmnie 
widzieć imiona swoie na liście dobrych Dzieci, upra- 
szam więc Szano: ich Rodziców i Opiekunów, ażeby 
przy składaniu przedpłaty, podawać raczyli imiona i 
nazwiska obdarzonych tą książką wychowańców swo- 
ich. Przedpłata po zł. 5 na tom Sci, złożoną być może 
w każdym Urzędzie i Stacji pocztowej. iak również 
w każdej Księgarni, albo na ręce Osób prywatnych 
za moiemi kwitami, lub wreszcie w mieszkaniu moiem 
przy ulicy Wiejskiej N° 1739, — Ð. Puchalski. 

Dokończenie ogłoszenia Rektora Uniwersytetu 
Moskiewskiego. Wpis uiszcza się w ratach półrocz- 
nych anticipative w dniach bgo Stycz: i lgo Lipca v. s: 
U:zniowie nowo zapisuiący się do Uniwersytetu, win- 
pi wnosić opłatę jednocześnie z wpisem; zaś dawniej- 
si Uczniowie Uniwersytetu, nie później iak po upły* 
wie 2-miesięcznego terminu, licząc od dnia rozpoczę- 
cia wakacji. Uczeń przechodzący z innego Uniwersy- 
tetu, wolnym iest od opłaty zabieżące półrocze, ieżeli 
za toż uiścił opłatę w Uniwersytecie, z którego prze- 
chodzi. W razie gdyby Uczeń przestał uczęszczać do 
Uniwersytetu przed upływem czasu za iaki uiścił o- 
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płatę, takowa pozostanie się na korzyść Uniwersytetu. 
Od opłaty wolni są Stypendyści jak również i ei, któ- 
rzy przedstawią ówiadectwa Władzy, w formie wła- 
ściwej sporządzone, że sami lub ich rodzice zoetaią 
w stanie biednym. Kto nie uiści w mowie będącej opła- 
ty lub nie przedstawi powołanego dopiero świadectwa, 
do examinu przy puszczonym nie będzie. Według wy- 
danej przez Ministerjum Oświecenia Publicznego decy- 
zji zakomuvikowanej przez Ministerstwo spraw wew: 
Naczelnikom Rządów Guberzjal:, świadectwa udowo- 
dnisiące biedny stan maiących zamiar uczęszczać do 
Uniwersytetu lub też ich rodziców, m sią być wyda- 
wane według podanego wzoru, z zachowaniem iak 
najściślejszej sprawiedliwości: 'a) dzieciom Szlachty I 
Urzędników, przez Marszałków Powiatowych stanu 
szlacheckiego; b) dzieciom Kupców i Mieszczan, przez 
Kady Miejskie; c) dzieciom Cudzoziemców, Artystów 
i niebędących w możności udowodnić swego pocho- 
dzenia, stosownie do miejsca ich zamieszkania, przez 
miejscowe Władze Policyjne. — Rektor Uniwersytetu, 
Rzeczywisty fadzca Stanu, Anastliński. 

Przed laty 30stu umarł w F arszawie, dawny po- 
siadacz ziemski, który wyprzedawszy się z swego mie- 
nia, osiadł w mieście tutejszem i mieszkał przy ulicy 
Podwal, Człowiek ten aczkolwiek w wieku iuż bar- 
dzo podeszłym, przy czerstwem jednak zdrowiu, od- 
bywał codzienne przechadzki w miejsca odleglejsze od 
miasta, iako to: do Bielan, Wilanowa, Jóbłenoy 
it.p. Od tych hygienicznych spacerów nic go nie wstrzy- 
mywało, ani deszcz, ani błoto, ani nawet mróz. Je- 
dnak miał dnie w których niewychodził z domu cho- 
ciażby była najpiękniejsza pogoda. Gdy go pytano się, 
dla czego to czynił?... milczał.... Te dnie miał wynos 
towane w Senniku czyli też Kabale, i ściśle ich pilao- 
wat. Jeden tylko czynił w nich wyiątek, to iest w dzień 
przeiażdźki do Bielan. W dzień ten bowiem, cho: 
ciażby i przypadał na datę feralną, ruszał piechoto 
o ślej po południu do naszego Ląszan, i tam zabawi- 
wszy do Stej, napowrót pieszo również dę domu wra» 
cał. Niewstrzymywały good tego, ani'ulewa, ani 
grzmoty. Jak wybiła 4ta na zamku, wychodził na u- 
licę i szedł iuż ciągle, chociaż inni szukałi schronienia 
to pod „mach na drodze, żo pod drzewami Marym ne- 
kiego lub Bielańskiego lesku. NB. parasola nigdy 
nieużywał, a kaloszami brzydził się. 

W dnie pogodne, nowa droga wiodąca od zamku do 

Wisły, licznie bywa odwiedzana; ztąd bowiem czaru» 
jącym iest widok na brzegi tej rzeki. Widok ten sito: 
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kroć ieszeze piękniejszy dlaodwiedzaiących kawiarnię 
de Bellevue utrzymywaną Z szczególną starannością 
rzez JPana Romanowskiego. Ztąd bowiem wzrok 
nietylko okoli cały piękny plac Zygmuntowski z iego 
wyśokiemi dachami, wieżami i posągiem, ale obejmie 
«ały -zjazd do Wisły, Pragę, Saską kępę, przyległe 
łąki z pasącemi się na nich tezodami, i sięga aż w bory 
widokrąg okreśłaiące. Notabene, wkawiarni de Belle 
aue przy zachwycaiącej widowni ztąd otwieraiącej się, 
osilić się można wyborną kawą mokka, oraz wszel- 
ki innemi napojami; Amatorowie zaś gry billardo- 
wej, zoajduią tam dokładny billard, uprzejmość Gospo- 
‘darza, a nawet kilka razy na tydzień dobraną muzykę. 

Wczoraj i dziś iako w dzień Uroczystości Ziełonych 
Świątek , na ulicach Warszawy uwijało się mnóstwo 
furek wieśniaczych A emeta ee tatarakiem. Mie- 

„ szkańcy Warszawy rozkupowali skwapliwie tę aroma- 
'tyczną roślinę, aby ią według dawnego zwyczaiu roz- 
"sypywać na podłogach mieszkań swoich. 

Do mtodej dziewczyny. śpiew z towarzyszeniem 
fortep:, słowa Leona Hr: Potockiego, muzyka A. Lis- 
towskiego, iest do nabycia we wszystkich składach 
muzycznych po zł F. X 

Na ostatnich targach Warszaws: i Prags:, płacono 
za korzec 4ro-ćwierciowy Zyta rs. 5k. 38 (zł. 35 g.26). 
Pszenicy rs. 7 k. 29 (zł. 48 gr. 18).  Jęczm: rs. 4k.51 
(zł. pujak 2). Owsu rs. 2 k.62(zł.17gr.14). Siana 
fura iedno-konna od rs. 3 k. 60 do rs. 5 k. 40 (od zł. 24 
do zł. 36); parokonna od rs. 6 do rs. 6 kop. 75 (od 
zł.40 do zł. 45).  Słomy fura zwyczajna od rs. } 
k. 20 do rs. 2 kop. 40 (od zł. S do zł. £6): Wók dobry 
od rs. 36 do rs. 38 k. 35 (od zł. 240 do zł. 255 g: 20), 
średni od rs. 27 kop. 90: dó rs. 35 (od zł. 186 do zł. 
2331/3), lichy od rs. 21 k. 60 do rs. 26 k: 90 (od zł. 144 
do zł. 179'/:). Kartofli korzeers. lk. 90(zł. 12 gr. 20). 
Okowity garniec rs. l k. 42'/2 (zł. 97/2); Szumówki 

' k. 85 (zł. 5 gr. 20:)— Sprowadzono zaonegdaj na targ 
Pragski z Cesarstwa Ross:, przez tutejszych Kupców: 
wołów sztuk 398, z różnych miejse Królestwa sztuk 
82; ogółem wołów wać 480, wieprzy 450, cieląt 
1679; z tych zakupili rzeźnicy tutejsi na konsumcję 
miasta, wołów sztuk 405, wieprzy 414, cieląt sztuk 
1668. (G. P.) 

Jak przy pierwszem przedstawieniu w naszym Tea- 
trze komedji Alex: Hrabiego Fredry, Przyiaciele, lat 
temu przeszło 20, i niedawno przy iej wznowieniu to 
piękne dzieło z zadowoleniem przyięte zostało; ró 
wnież komedja iedno-aktowa Przyiaciożkć, będąca naj. 
nowszym utworem Józefa Korzeniowskiego tegocze: 
snego znakomitego kołegi w autorstwie sceniczńem 
Fredry; wezoraj pierwszy raz przedstawiona w Tea- 
trże Rożmiaitości, miłe zadowolenie przyniosła Słucha- 


czom Rzecz wesoła, prowadzenie scen znamionuiące 
Autora sprawiedliwie okrywanego oklaskami, i wybor- 
na gra Artystów, zapewniaią żete Przyiaciotki zaw- 
sze będą miały w Publiczności pregiseiol, Przy woła» 
no JP. Zótkowskiego i Wszystkich (JPani Sliwińska, 
JPanny Burhard, Pogorzelska, Ciemska jJ P: Bogu- 
stawski).— Onegdaj w Wielkim Teatrze przy wołanis 
po Landarze JP. Žótkowski; w Dwóch Złodzieiach, 
po powtórzeniu ulubionego tańca węgierskiego, JPa- 
ni Turczynowiczowa Ż-kroć. Wczoraj poBucji z Lae 
mermooru, JPani Leśniewska i JP. Matuszyński, 
W Rozmaitości, po Matżeństwie z rozkazu, JPani 
Halpert, JPP. Jasiński i Komorowski. 

Sławny Sztukmistrz Bosko, który tak w Warszawie, 
iak -w wielu głownych miastach Europy, Afryki i Azji, 
swoiemi iakby czarownemi , magicznemi sztukami za» 
chwycał Publiczność, dla ułatwienia interesów fami- 
lijoych, ieszcze przeż przyszły miesiąc zabawi w kraiu 
tutejszym, a z prawdziwą wdzięcznością pragnąc usku- 
tecznić życzenia wielu Obywateli i D m. mieszkaią- 
cych na prowincji, wkrótce wyiedzie do kilku miast 
głowniejszych, w których zamierza przedstawić swe 
widowiska magiczne. O czasie i miejscach tych wido- 
wisk będzie doniesionem. Tenże Ssztukmistrz serce 
swe napełnia nadzieją, że sprawi przyiemność i zado- 
wolenie łaskawym widzom ; przedstawiać bowiem bę- 
dzie sztuki najciekawsze i najbardziej zadziwiaiące, a 
nawet kilka zupełnie nowych, świeżo przez niego wy- 
nalezionych i wydoskonalonych. 

W gubernialaem mieście Suwałkach w wielki ty- 
dzień, JWżna Tykel, Gubernatorowa, raczyła odbyć 
w asysteucji W. Ludwika Łineburga b. Komisarza 
Poczty, Emeryta, trzy:dniową' kwestę nakorzyść Szpi» 
tali miejscowych, i dła biednych, zktórej rezultat oka- 
zał się zł. 1360 czyli rublisr. 204. Zebrana kwesta 
powyższa podzieloną byłaiak następuie: NaSzpital SS, 
Piorna i Pawsa tałejszy, wymurowany z dochudu 
toterji fantowej, składek Obywateli i Urzędników, 
koncertów i teatru Amatorskiego, przeznaczono złp.. 
500; Na Szpital Starozakonnych, zł. 200; Na ubogich 
wstydzący: h się prosić dła osób 36 z miasta Suwałk, 
które Rada Szpitalna rozdzieliła, t w Wielki Piątek do» 
ręczyła, zł. 360, 

Do Częstochowy nawet z odległych wsi i miaste- 


czek, od kilku daj, mieszkańcy rozpoczęli pobożne , 


wędrówki na Święta Zesłania DUCHA S$go— Ciągle 
ponawia się nadzieia tegoletniego urodzsiu wszelkie- 
go gatunku zboża. — Znowu w wielu okolicach kra» 
iu tutejszego wzmagały się wichry i padały grady. 
—W d.12 z. m. Urban Kaźmierczak wyrobnik, zamie- 
szkały w gminie Modła-Zelisławska, wspólnie z swą 


żona,- zakopali w ziemi dwie żywe dziewczynki, iednę- 
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lat 4'/z, dragą pół roku ieszcze niemaiącą: Sledztwo 
celem wykrycia przyczyny tej zbrodni, przez właści- 
wy Sąd iest prowadzone, = W d.30 z. m. w m. ©'sz- 
czynie, znaleziono Młynarza z poderzniętem gardłem; 
przyczyna Śmierci niewiadoma. — W tymże daiu na 
trakcie w gminie Lomna, o 3 wiorsty od karczmy, Jan 
Kuziński, mieszkaniec wsi Wendziszewa, lat 24 maią- 
cy, z nieiakim Wichałem Miillerem, zamieszkałym we 
wsi Dzierżanów, drogę odprawiaiący, w zamiarze ode- 
brania życia temu ostatniemu, uderzył gò kilkakrotnie 
kamieniem w głowę; na odgłos jednak wzy waiącego 
ratunku, przybyli na koniach dwaj włościavie z po- 
bliskiej wioski i przeszkodzili spełoieniu morderstwa. 
Zbrodniarz pochwyeony, do właściwego Sądu po uka- 
ranie odesłany został. — W nocy z d. Igo na Żgi b. m. 
w czasie deszczu ułewnego, niawiadomi dwaj złoczyń- 
cy, przez wyrwanie okna w Kościele i otworzenie 
skiónalcy z środka zamykanej, dostali się do Kościo* 
ła, gdzie zabrali puszkę srebrną wyzłacaną z Komu- 
nikaotami, tudzież naczynie cynowe z Olejem Stym.— 
Były pożary we wsiach: Sułkowie, Gozdowie, Suche, 
Wola Wereszczyńska, Michałowie, w folwarku Fe- 
linów, w osadzie fabrycznej Żyrardów, w gminie Ka+ 
mionna i w miastach: Wąsoszu i Zamościu. 

dnglja.— Prócz dostaw zboża z Rossji, spodzie 
waią się z Ameryki 3 h milłjonów kwarterów. — Sta 
ny Zjedo: zażądały trzeciej części posiadłości miexy- 
kańskich; zachodzi teraz pytanie, czy Santana zdo- 
ła oprzeć się tym: warunkom: pokoiu. — Na morzu 
Sródziemnem zjawiło się kilku korsarzy mexykańskich; 
mianowicie niepokoją niedaleko Barcelony. — Królo- 
wej 1330 b. m. w pałacu Bukiagham Hrabia Zarnak 
złożył swoie listy wierzytelne, iako zastępca Posła 
fcancuzkiego. — Ponieważ dowódzca eskadry na mo- 
rzu Śródziemnem Admirał Parker zostaie w Łisbo- 
mie, utworzono drugą stację na pomienionem morzu 
pod dowództwem energicznego A Imirała Karula Næ- 
pier. — Przez wzgląd na obecną drożyznę, Królowa 
rozporządziła, aby u dworu używano tylka mąki dru- 
giegn gatunku i chleba po iednym funcie pa osobę. — 
13g0 b. m. danem było drugie widowisko przez Ama- 
tarów w teatrze St. Zems, na rzecz ubogich Irland 
czyków i Szkotów. Tegoż wieczoru wystąpiła Panna 
Zeny Lind w roli Aminy w Lunatyczce, i nad- 
zwyczajne zyskała oklaski. 

Francja. — Xżę Broglie od kilku dni miewa czę: 
ste narady z Królem i Panem Gizo. Hrabia Mole czę 
sto widuie się z Panem Thiers, — Margrabia Nor- 
manby w skutek zaprosin Xcia Omal, uda się z swoją 
małżonką na wyścigi konne do Szanłili. Za powro- 
tem, wyiedzie do Londynu; mnieniaią, iż nie wróci do 
Paryża, — Poseł francuzki w Szwajcarji P, Bua le 
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Komt wyiechał z Bernu.— P. Eynard zbija w gaze» 
tach wiadomość iakoby miał zamiar wyiechać do aten; 
podług iego ogłoszenia, ofiyrował on rządowi greckie- 
mu pół miljona fr, — Xżę Zugwil zswoią eskadrą 5go 
b. m. znajdował sięieszcze przy wyspach iłyeryjskich, 
zkąd odpłynie do Włoch — W Baionie aresztówano 
Sosiua Oficerów karlistowskich, którzy mieli zamiar tav 
iemnie udać się do Iliszpanji. — Między Londynem a 
Madrytem trwa Żywy bieg gońców. — Nowy Poseł 
Uiszp: przy dworze francu: Jenerał Narwaeż, w prze- 
ieżdzie przez Baione, doznawał jak najuroczystszego 
przyięcia. — Starożytaości w porze w Khorsabad, 
są teraz wystawione na wido publiczny w Luwrze. 
— Król zwiedzając ¥3go b. m. masztalernię w er- 
salu, spotkał tamże spaceruiąrych uczniow szkoły 
St. Cyr, którzy go radośnie powitali. Monarcha przy 
tej okoliczności miał do nick pochlebną przemowę; 
wieczorem wró: ił do pałacu 7julerj;, — P. Łakaw 
Laplań były Minister Skarbu, 14go b. m. oświadczył 
w Izbie Deputowanych, że nie opuści strony ministe- 
rjalnej. 0 az 

Niemcy. — Z powodu zakazu wywózki zboża z Au- 
strji, Rząd bawarski odwetuiąc, zakazał wywózkę 
zboża do Austrji, 

Rozmaitości. — Kto więcej miodu zyskuie z kwia+ 
tów, czy pszczoły czy motyle? Jestto wiosenne zapy- 
tanie, ale odpowiedzieć na nie trudno, to tyłko wiemy; 
że u dziewcząt zawsze motyle więcej zyskyią. — Filo- 
zofja iest to najwyg doiejszy wstęp do nauczenia się, 
że Człowiek nie nie wie. — Nasze sumienie iest naj- 
lepszym strażnikiem, bo na zbliżenie się iakiego grze- 
chw, natychmiast woła: Stój! kto idzie? — Najgorsza 
manja iaka teraz panuie, iest manja być dowcipnym 
w salonach. Manję tę natura wypędziła, ale ią £rro- 
gancja znów urodziła. — W Aulle w Anglji, wła- 
śnie miał Duchowny anglikański połączyć parę 
małżeńską, ale 0a nieszczęście Panna młoda w czasie 
przemowy zasnęła. Pan młody tak tym rozgniewał 
się, że natychmiast Kościół opuścił, i ani słyszeć nie 
chciał o Pannie młodej. + Sir Dawid Gould naj- 
starszy Admirał Anglji, umarł teraz, maiąc lat 90. On 
tylko już był ieden pozostał z Oficerów, którzy iako 
Kapitanowie okrętowi dowodzili pod Abakir-— Nowa 
komiczna operą Bukiet Infanta, bardzo podobała się 
w Paryżu. — Wielka S; mfonja Felicjana Dawid Ko- 
lumh, wykonaną była w pałacu 7tulerjż w Paryżu, 
w obee Króli, całej familji Krótews: i całego dworu. 
Król po skończeniu, dał Kompozytorowi własną ręką 
krzyż legji honorowej. — Pewny Jegomość z ogro” 
mny m nosem,dawał ubogiemu iałmużnę; ten mu rze t: 
»Daj BOŻE, ażebyś się mógł doczekać późnej staro- 
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ści.” »Dla czego to mi iej życzysz?” spytał się mko. 
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dzieniec. »Bo, rzecze, dobry masz nos do noszenia 
okułarów.*— Fiłozef zwykł radzić młodym ludziom, 
aby się przepłądałi często w zwierciadle; dla tego, ie- 
żeliby piękni i urodziwi byli, żeby strzegli się to czy- 
nić, coby ich piękną szpeciło urodę; ieżeliby zaś 
brzydkiemi byli. ażeby starali się przywary ciała, 
ozdobami umysłu nagradzać, 
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PRZYJECHALI do WARSZAWY. 
Daniszewski Jan Oby: z Józefowa; Esterhazy Wład: Hr. zRos- 
sji; Frankowski Konst; Urzęd: Herol: z Gub: Wołysis:; Gładysz 
Kacper Ob: z Praszki; Hofman Tytus Ob: z Pobyłkowa; Kowna- 
gki Stan: Oby: z Wypych; Kwiatkowski Ante Kup: i Kurtz Jan 
Włady: Oby: z Krakowa; Ledóchowski Jan Hr. z Pęchowa; Mo- 
rze bud: Kap: Wojsk Pruskich z Achen; Szwartz Ant: Kupiec 
' z Krakowa; Zalewski Jak: Oby: z Gnb: Grodzieńs:; Cieszkowski 
Krysz: Oby: z Duchnowa; Goldschmidt Ferd: Kup: z Wrocławia; 
Horodyska Salomea Gby: z Radomska; Kirachbaym Wilh: Kup: 
z Wrocławia; Małachowski Julj: Oby: z Gub: Grodzieńs:; Mar- 
tens Adolf Dokt: z Beriina; Osowski Adam Lekarz z Michura; Ru- 
duicki Dyoa: Ob;z Kołomji; Węgliński St: Ob:zKrakowa. (G.P.) 
- DONIESIENIA. 
LOKAL złożony z 5ciu Pokoi i Przedpokoiu, przy ulicy 
Zakroczymskiej pod Nr 1858, obok Kościoła XX. Franeisz- 
kanów, na Im piątrze, iest do wynaięcia od S; Jana r. b. 


SKŁAD PAPIERU i MATERJAŁÓW piśmiennych [54 
pj i rysunkowych, przy ulicy Krakowskie Przedmieście 
pod Nrem 429, wprost domu Tow: Dobroczynności po- 
w4 jożony, wyprzedaie się po cenach stałych fabrycznych: 
{| — W tymże Składzie są do nabycia RYGAŁY skle- 
powe.— Jest oraz do wynaięcia do Śgo Jana, LOKAL 
na szem piątrze w domu W. Bra Malcza, składaiący Ki 
d sie z trsech Pokoi vd frontu. 
WAW ASAWSWAW y z ` z, 
W składzie Nasion Dra Betzhóld, dóstać mozna NASION Ko- 
niczyny czerwonej i białej, Łucerny, Rajgrasn, Wyki, Rzepy i 
Turuipsu.— Cena Nasion Leśnych, z powodu ostatniego bliskie- 
go czasu do wysiewu, o Żcią część zniżoną została.— Tamże do- 
stać można CZEKOLADY funt po zł. 1 gr.20.— MUSZTAR- 
DY francuzkiej, słoik po zł. 2.— CURRU krsiowego w całych 
głowach, funt po zł. 4 gr. 10,i po zł. gr. 13y Faryny funt od 
zh, 1 do zł. 1 gr. 10. 
b | cG3 KADZI WIELKICH, f 
E: obejmuiących 1,800, 2,100, 6,000 Garncy, z powodu Ż 
5Ę przerabiania miejsca, "można tanio nabzć w Fabryce Ą 
„ £Ę Porteru i Piwa Bawarskiego u J. G. Schaefer et Comp: fE 


Nr 567, u P. Zwolińskiej. 

Z.powodu wyiazdu, iest do sprzedania SIODŁO męzkie,, 
zupeiuie nowe, z całem ubraniem, kupione u pierwszego Sio- 
diarza Warszawskiego. © cenę można się emówić z właści- 


cielem Siodła w domu przy ulicy Grzybowskiej Nr 1020, 
w podwórzu po prawej stronie na lm piątrze, codzień od go- 
dziny 2ej do 6ej. 

Osoby życzące wynaijąć POKOIK na letnie mieszkanie, przy 
familji, lub oddać tamże Dzieci swe na świeże powietrze przez 
lato; zgłosić się mogą do Rządcy domu pod Nr 1653 przy siicg 
Wspólnej. f 
© EA KAWJOR świeży mało solony w najlepszym A 

$- gatunku, iest do nabycia każdego czasu w Go- |Z 


ZE 
AWD. ściuinym Dworze pod Nrem 17 i 18 Sklepu, a 
A ay TERIB tegoż Gmachu pod Nr 151 11527 K. 

36,000 Złp. iest do wypożyczenia na Dom w War- 
szawie na iednej =z celniejszych ulie, iub na Debra 
w Gubernji Warszaws: (byłej Mazowieckiej). Bliższą 
informację powziąść można w domu pod Nr 778 przy 
ulicy Elektoralnej, na 2giem piątrze od frontu, na prawo od - 
wschodów, codziennie do godz: 10tej z rana. à 
PARPAILAK ARAARA PADAKA 
Pa Pod Nr 1565 li D, przy ulicy Chwielnej, śty dom po) 
lewej stronie wchodząc z Nowego-Światu, są do wyna- 
Pdięcia od $go Jana r. b. różne LOKALE, a mianowicie: 
Całe pierwsze piątro składaiące się z tUciu Pokoi,  Ku-pó 
X hni, Spiżarni, Drwalni, Piwnicy, Stajni i Wożowni. — P4 
Na 2gienm piątrze dwa LOKALE, ieden-zľřożony-z 7wi BĄ 
pĄ?okoi, drugi z ách, z Kuchniami, Spiżarniami, Brwalnia-)4 
Xini, Piwnicami, Stajniami i Wozowniami— Nadto, podo- 

jfbne tym ostatnim. dwa ŁOKAŁE na parterze. pó 

Zagubionym został w tych dniach GBLIG Banku Polskiego, 
Nro 8,620, na Rs. 525, złożony na procent, na imie Jana 
Plackowskiego wystawiony. Ostrzega się przeto, iżby nikt 
takowego nie nabywał iako nieprawej własności, lub w razie 
dostrzeżenia takowego, zawiadomił Właściciela onego, pod 
Ńrem 137 przy ulicy Dunaj zamieszkałego. x 

Przy ulicy Gboźnej pod Nr 2765 lit: B, 12766 lit: C, są bar- 
dzo porządne, mniejsze i większe, ŁOKAŁE, za różne ceny, 
na parterze, pierwszem i drugiem piątcze, do w ynaięcia od $go 
Jana r. b... Wiadomość u Rządcy Domu, 

Pewna OSOBA, posiadałąc: pozwolenie od Kuratora Okręgu 
Naukowego Warsz:, życzy udzielać przez kilka godzin ięzyka 
francuzkiego i innych przedmiotów; oraz różnych robot Dam- 
skich. Wiadomość powziąść można na Krako:.Przedm: pod Ńr 
450, u Gospodarza domu na lm piątrze. 

Dnia 22 b. m. Z ulicy Senatorskiej pałacu Prymaso- 
as wskiego, zginął młody PIESEK z rasy wyżelków 
>= smgielskich, uszy, i na grzbiecie ma 3 łaty kaszta- 


nowate, ogon kiciasty. daskawy nabywca raczy go ędesłać 


` do Rządey tego pałacu, a oprócz wdzięczności, otrzyma na- 


grodę: wprzeciwnym razie, może być narażony na nieprzy- 
iemność. 


Qnegdaj w połndnie było ciepła stopni 12, Wczoraj z rana 10; 
w południe 14. Dziś rano 6. ; 

TEATR. Dzis, w przypadku niepogody, będą w Rozmaitości 
Córka Adwokata, i Przyjaciolki. E pe. x 

Jutro w Bandlu Maiewskiego przy ulicy Bednarskiej, na Snia- 
danie: Rozbef, Połędwica, Sztufada, Pieczeń cielęca, Kapłon, 
Potrawa, Kotlety z pieczark:, Qzór,Cynadry, Mostek Chłodnik, 
Kurczęta, Raki, Szparagi. — Obiad: K ropnik grzybk:, Barszcz, 
Sztuka mięsa, Nóżki w klarze, Schab, Ciasto włoskie, 


